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~pływetn 
WA. życie polityczne w kra­
się bardzo silnie< pod wpływem 

·Płk. Adama Koca. Odbywają 
tiicy t'ieustanne narady, zebrania 
pod znakiem ustosunkowania się 

Zjednoczenia Narodowego. 

chłopskie 
flizacjei chłopskie ustosunkowuJą 
*ji w swoisty sposób. Istniały do 

gm!)y: Wyzwolenie. Stronnkt· 
·ie i !:'tronnictwo RoJnicz.e. -
odbyły w tych dniach z~bra-
7.U"z.1dów, na których powzię-

idemyczne co do treści, ale w 
wach uchwały - i:;ostanawia­
zanie danych ugrupowań, da­
soosób s~yI'!l. C'Z~onkom wska· 

y przystępowali dp Obozu Zjed 
Narodowego. 

· · elę w stolicy odbył się zjazd 
ni:>j Związku działaczy społecz 

. „Naprawy". że zgłoszą oni 
akcji rłk. Koca nie ulegało wąt 

• zwłaszcza · po podpisaniu akcesu 
sa grupy parlamentarnej zwią 

dra Surzyńskiego. Niedzielny 
y przyjął rezolucję, i$ „konso. 

• najszerszych warstw · narodu przy 
Wodza Naczelnego jest w chwili 
:iaJistotniejszym nakazem pol-

3 lcji stanu" i dlatego postanowił 
tić do Obozu Zjednoczenia Narad. 

Kongres ZZZ. 
• ~. ·Eelę rozpocZ.ął obrady dwudnio 
~ ZZZ, organizacji Moraczew­

Jest to trzeci kongres tej orga-

mobójstwo burmistrza 
w hotelu w Warszawie 

tszAW!A, 8.3. W hotelu .,Royal", 
tnielna 31, v.:,.strzalem z rewolwe-
11erce pozbawił się życia przybyły 
paroma dniami do Warszawy hur­
m. Pucka. Jan Szczuka, lat 55. 
pozostawionych przez zmarłe~o ]i„ 
'1ynik , iż powodem samobojstwa 
dopcty materialne. 

ltda pod bramą więzienia 
żona przez komunistów 

roWicm, 8:3. Pod bramą więzie· 
M:ysło\\icach podłożono wieczorem 

Wę, Eksplozja spowodowała olbrzy · 
ł!tonację i wywołała popłoch w oko­
Cdyż więzienie leży vr ,środku mia­
~skutJeik eksplozji wyleciała żelazna 

oraz zostało wybityrh kilkadzie-i 
b. . 

. oienie 'l,)etardy podejrzani są ko 
ti, gdyż w więzieniu odsiadują ka· 
więks7,ości komuniści. Jest to już 
wybuch petardy w tym więzieniu. 

fli:>dcze prowadzą energiczne do-

utworzenia . . Obozu Zlednocze~nia N aro·doweg~ 
nizacji. Obecny zosta{ spowodowany sytu 
ac;ą polityczną. Na kongresie i·eferat po 
lityczny wygłosił MClraczewski, a w <ly· 
sk~!.Sji zgłoszono dwa wnioski: pas Gdu­
Ji, v.-ypowiadający się .za. okcesem do ak­
cji płk. Koca, za którym padło 5 g1osów, 
oraz µ .'),S Sejmu śląskiego Kapuścińskie­
go, głoE=zący bezpartyjność i niezależ„ 
nośr ruchu zawodowego od :akichkolwiek 
partii politycznych. a za tym wnioskiem 
głosowało 287 delegatow. Równocześnie 

jeC:nak jednomyślnie przyjęto uchwa.:ę, 
proponowaną, przez delegację śląską, o 
koniecznoRci wzmożema gotowości obron 
nej pafatwa. N a poniedziałkowym posie· 
dzeniu il.(:hwalona została deklarac;v. ide-
owa 7.7..Z. · 

Fiżjognomię polityczną ZZZ. wyjaśni 
ni·:>ch:vbnie doklaracja ideowa. 

Nie'l'.al~imio jednak od uchwały, okre­
ślająeej stanowisko organizacji, spodzie­
wane !est ngło:;zenie dckląracji niektó-

rych działaczy ZZZ, zgłaszających się oso 
biście do Obozu Zjedn. Narod. 

W Krakowie 
KRAKóW. 8.3. W niedzielę .:idbyło się 

walne zebranie Związku Legionistów w 
Ę1·:ikowie. Po ożywionych obradach i o· 
pozycji ezęści zebranych - walnr.; zebra~ 
nie p.>wzięło uchw~lti, aprobującą &keję 
Plk. Adama Koca. 

. .. ". . ; , ' - ~ . . . . ·~· ~... . .. 

Dwa okręty poszły na dno 

Bitwa morska ·n wybrzeży ·Hiszpanii 
PARYŻ, B.3. Przy wybrzeżach Gasko· 

n!i d0szło do g-.vałto-wnej walki pomiędzy 
powstańczym krążownikiem „Canaria", 

a kontrtorpedowcami rządowymi „Jose 
Luiz Diez", „Tramontana'' i ,,Navarra". 
Statki .,Tramontana" i „Na„·arra" zosta­
ły storpedowane. Powstańcz':!mu krążow­
nikowi, który wys7.edł z walk zwycię~ko, 
udało się jeszcze zdobyć na morzu statek 

Konferencja państw 
w sprawie podziału kolonii 
GENEW~, 8.3. Dzisiaj rozpoczęła się 

tu konferencja państw całego prawie 
świata w sprawie podziału kolonii. KoIJ.„ 
ferencja odbywać się będzie jeszcze kilka 
dni. 

Wieniec biskupa z Lourdes 
na grobie 

Nieznanego Żołnierza 
W.A:RPJZAWA., 8.'.:!. Riskup Lourdes 

Piotr Gerlier złożył wczoraj wieniec na 
grobie Nieznanego ż'>łnicrza, dając tym 
dowód swego hołdu ćla bezimiennego bo­
hatera !larodu, który uzyskał niepodleg­
~ość i odparł o<! granic swtj ojczyzny bol­
~7-ewicką nawałę. 

Połowa budżetu na wojsko 
TOI~10, 8.3. Parlament japoński przy­

jął budżet państwa na rok 19J7-8. 
Ogó!na suma bud7..etu wynosi 2,815 mi 

liardów jenów, budżet wojskowy pochla· 
nia pcł.o'ńę tej sumy· 1.409 miliardów 
jenów. · ,),.,_ 

Straszne trzęsienie ziemi 
LONDYN, 8.3. Douo~7.ą z San Franci­

sko, że dzisiaj w nol!y mieszkańców San 
Franci.ska obudzil silny wstrząs ziemi. 
Trzęsienie trwało 3 sekundy, ale wyrzą· 
dziło ogromne szkody. Jest to naiwięk· 

·sza trzęsienie ziemi; jakie uawiedziło San 
Francisko od 25 łat. 

handlowy „Galdames", należący <lo rzą­
du Wal~ncji i odpłynąć z nim do iednego 
z portów powstańczych. 

P.A}.lYź, S.3. P>:asa par.yska podaje ob 
sz.ernie szczególy, dotyczące bitwy mor-· 
sklej, jaką stoczyły flota powstańcza i 
czerwona przy wybrzeżach baskilskich w 
pc•bliżu Cap Machi'.!-:1aco. W bitwie po stro 
nie powstańczej b.rały udział' krążo'IA-nik 
,,Canarias" i tąrpedowiec „Velasco". a 
po stronie czerwonej jeden opancerz,1ny 
k::-ążownik pomocniczy i dwa -kont rtorpe 
dowce. 

Bitwa mor<..!ka skończyła się triumfom. 
·10ty powsta[1(;~.-::j, która zatopHa jeden 
krążownik i kop.trtorpedowiec strony 
przec,:iwn~j, a trzt.ci statek silnie uszko· 
dziła. · 

Podczas bitwy morskiej za.bity został 
jeden wyższy oficer powstańczy, które­
mu grant ro:;,-trzaskał obie nogi. Krążow­
nik „,Cananas" O<'alH około 150 osób, z 
pośród załogi z'.itopionych statków rzą­
dowych i odstawi~ je. do Pasajes. 

N a frontach Hiszpanii 
PARYŻ, 8.3. Na froncie madryckim 

artyleria powstańcza bombardowała po­
zycje wo;sk rząidowych . 

Atak piechoty, czołgów i kawalerii po­
przedził kilkugodzinny, huraganowy o­
gień artylerii oraz bombardowanie mi3.-

Wyniki konkursu 
w kinie „As" 

Wi ub. niedzielę odbyło się w kinie 11'As" 
w Piotrkowie wyl0sowanie nagród w wiel 
kim konkursie muzycznym tego kina. 

W, wyniku losowania. nagrody otrzy­
mali p.p : Bodziu.ski .Jt-r~· -- bilet kole­
jowy do Zakopaaego i z powrotem. Gra­
bowska Ka zimie;·a - ;ółroczny wolny 
wstęp do kina •. As", Bieniek Józef -
kwat1:alny wstęp, H~llwig Edward, Gro· 
ncstai Maksymilian. Nissenbaun'l, Lip­
czyńska Henryka - wszyscy otrzyma.li 
większą iJcść bezyłatnych biletów w-stępu 

sta przr7 samoloty powstańcze. Wojska 
powstańcze posunęły się naprzód, zajęły 
kilka ważnych pozyc1i. 

W Asturii czerwoni atakowali pozyc;e 
pr1wstań-::ów pod Oviedo, ~e<lnak bez skut 
ku. Z frontu !'Ołud'niowego donoszą · o roz 
poczęciu ofensywy mHicji pd Orgiva. Na 
froncie Kordoby powstańcy posunęli -się 
naprzod. za imuj~!' miejscowość Poroblan 
co„ 

Tydzień przed ślubem 
w Piotrkowie 

.. 
Od Wl:zoraj k~:!lo ,,As" w Piotrkowie 

wyświetla komedię amerykańską p.t. „Ty 
dzi~11 przed ślubem" z Jean Arthur i Het' 
bert MarschaJl'em w rolach głównych. 
Przymiotnik „amerykańska" już charak 
teryzn.je film. A więc komedia ma szyb­
kie tempo, pomysłowy scenariusz., zro­
b1011a jest z ogromnym wyczuciem dyna­
miki ekranu. Akcja toczy się b!yskawicz 
nie. Tydzień przed ślubem młody milic~ 
i.1er poznaje w parku na ławce skromną 
dziewczynę, Ona, biorąc go za bezrobot­
nego, proponuje mu wspólne szukanie 
pracy - jako kucharki' i lokaja. Oczy· 
wiście milioner zakochał si~ w· niej i oże­
uił z nią, a nic z.e swą narzeczoną. ··- Ten 
dość banalny sch'emat scenarzysta i re­
żyser potrafili wypełnić mnóstwem do­
skonałych pomysłów Humor sytuacyjny 
a więc najlepszego gatunku i subtelny -
niezwykle dodatnio wyróżnia komedię 
,,'fydzicń przed ślubem" od innych korne 
dyj 1amerykańskich, przepełnionych czę­
sto błazeńskim dowc1piem. Dużo niespo­
dzianek w toku akcji, pełne życia sceny 
sprawiają, że film ogląda się w wielu 
miefscach z zapa1tym oddechem, a widz 
cie-szy się poprostu z licznych, arcyweso­
łyeh tricków w amerykańskim ~tylu. 

Jean Arthur gra doskonale. Pa1nięta­
my ją z „Pana z milionami". ale w obec· 
nym . filmie gra ona złówną rolę i to, jak­
by dla niej stwormną. • Również przemi­
ły H-erbert Marschall zdobywa nas swym 
niew-ymuszonym wdziękiem angielskiego 

gentlemana. 
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Na wtciowni mlędzynarodow 
Dyskusja w ~~.:rlameneie ar:~clskim a 

zwła.szc:r...a zaakce1.lto'W ane prze3 min. E­
dena stanowisko nądu brytyjskiP.go wo­
bec Europy środkowei i zachcdniej, poru 
szyło w silnym stopniu umysły niemiec­
kie. Z-e strony czynmków miarodaJnych 
widoczna jest tcial.encja do osłabienia 
wraże1,ia '•;ywd.l:l.nego w opińE niemiec.J 
kiej pr.zeb!egicm dyskusji w par~amcnde 
angielskim. lnspirowam; komerttarze w 
prasfo rządow:ej niemieckiej formuJują 

mało zresztą przekonywujący obecnie a.r 
gument, że polityka angielska jt-st ni~ 
zdecydowana i że dysku.sJa ·-;,,, padamen­
cie w rze.czy samej żadnego nie przynio-
sh. wyjaśnienia sytuacji. Frankfurter 

ZEdtur.g omawi8.jąc d~batę angielską uwa 
.ża, że Angli:::. "\\d.nna ,,sprecyzować" dri­
ktadnie, jak sobie wyobraża proponowar 
ne przez nią ogólne uregulowanie polity­
ki europejskiej i jak w planach angiel · 
~kich przedstawia się przys?..ły pakt za­
.cho<ini: czy na zasadzie dawnego Locar­
na, czy t:kż na innych zasadach z wyłącze 
1iiem · ·~Vłoch. 

l>o Izby Gmin wniesionv został preli­
minarz bu<l'żetowy brytyjskiego minister 
atVl"a Lotnictwa na r. 19~1-38. Po raz 
pierwszy w. Qziejach Anglii suma wyąaf 
ków preliminowanych na lotnictwo prze 
kra.cza · s;umę wydatków na armię, Rud· 
żiet lotnictwa przewidziany został na po­
.ziomie- 8215 mil. funt. szterlingów czyli o 
blisko 32 mil. funt. ęzterl. więcej niż w 
roku ubiegłym.. W uzasadnieniu za!ączo· 
uym tlo preliminarza budżetow'ego dla lot 
nfotwa. minh;ter lotrJ.ctwa lord Svięeton 
stwi1ndza, że liczba robotników zatru'd­

_niony·~h w fabrykach samolotowych wy-
nosi 63.000 osób, 

Stan !ic1lbowy lotnictwa wojsknwegc 
podniesiony będID.e w r.b. o 1500 pilotów 
i 22.000 żołnierzy do stapu 70.000 ofice­
rów i żołnierzy, 

' -- - -- -
Po głośnym zatargu, jaki wynikł mię­

Ozy Niemcami, a rządem Stanów Zjedno 
czonych na tle przemówienia wygłoszone 
go prezz: znanego przeciwnika hit1et')iz -
mu, burmistrza. Nowego Jcrku Lagua'l'.' -
dia, tąd Stanów Zjednoczonych . przepro­
sił Rzeszę Niemieck2.ł za obraźliwe uwagi 
pod adresem hitlery7.!r.u, v.i.warte w p.I'Zd 
mówiR.niu publi~znym bunnistrza Laga­
ar~. Przeproszenie zostało dokonane.' w 
formie deklarnac~i slowne-j złożonej przez 
sz~fa sekcji z.achodnio - europejskiej w de 
partamencie stanu p. Dur.na wobec 'radcy 
Ambasady Niemfock•:>i w Waszyngtonie 

Dunn oświadczył. że potępia słowa, któ 
r e obraziły ltząd Rzesz" Niemieckiej i 
podkl•t0śli!, że słowa te nie były wyra.7'Aet11 
stanowiska r.zą.dn Stanów Zjednoczonych 
niemniej jednak zaznaczył jednoc2le.~nie, 
że prawo swobody słowa w Stanach Zjed 
noczonych zagwarantowane jest przez kon 
. stytu.cję w'Szystklm oby•vatp.lom. amery­
lcańsklm i że uważano jest za część dzie­
dzictwa narodowE'go. 

Gdyśm,y w swdm czasie omav.iali na 
tym miejscu występ publicysty~zno-poli­
tyc.zny niefortunnego dyplomaty c:?JeSkie 
go p, S'.zeby '.laliśmy wyraz przekooaniu, 
Ze musi to pociągnąć .za sobą wycofanie 
niezr~-czn;:-g-o p. Szeby 2'ie s~użby dyploma 
tycznej. Tak też się stało ltząd CZ('Ski 0-
głosił, ·.że . nie mógł odmówić przyjęcia re­
zygnacj.i r>. S:z:eby ze stanowiska posła 
Czechosłowacji przy rządzie ntmuńskim. 
Ponadto, min. spraw zagranicznych Kro 
fta, który niefortunną i drażniącą książ­
kę p, Szeby · zaopatrzył wstępem. oświad 
czył, .7e ksią.żki tej w całości nie czytał i 
*e ni'e może ona być uważana za ·wyraz 
poglądów rządu czeskfogo. Obecnie „PM. 
ger Tageblatt" donosi, .?~ czeskie mini· 
stlerstwo spraw zagranicznych opraoowa 
ł<J nowe instrukcje służbowe dla urzę'dów 
służby zagranfoznej na placówkach dyP· 
!oma tycznych. 
~ mstru.kcjach tych 2\\·raca się uwagę 

na obowiązek zachowania umiaru i szcze 
gólnej ostrożnoś~i w oświadczeniach ust­
-r.ych i pracach literackich. 

Instrukcje te spowodowane zostały sil 
ną reakcją prasy europejskiej na ks~ą.żkę 

p S?.eby, która jak wiadomo została uprz.~ 
dnio zalecona v:szvstkim bibliołR-kom cz·~ 
~kim, a ponadto otreymata nagrodę . ll'. 
Pragi. 

We Frantji nowa::1polityka !finansowa 
rządu i emisja pożyczki w dalszym ciągu 
wysuw~ją się na pierwszy plan zaintereso 
wań. Wszyflkie tlzienr.Jki bez względu na 
różnice polityczne zgodnie· życzą nowej 
pożyczce jak największego powodzenfa. 

Prasa pr.awicowa, wypovdadaiąc się ji::. 
dnak zasadniczo· za pożyczką i podkreśla 
jąc obovliązek jej subskrybowania l!ła 

względów patriotyczi~ycb. wysuwa równo 
f.>.śnie pewne zastrzeżenia natury polity 

~no „ spolecznej,, zaznaczają(: , oo sam9 
zarzą.dz.enia natury fina!łsowo · gospodar 
e.zej nie wystarczą, gdyż do przywrócenia 
zaufania niezbędne są również analogicz 
ne zarządzenia w dziedzinie polityki spo 
łE>cznej. 
Nazywając obecną zmianę polityki fi­

nansowej rządu ,,nepem" rnądu Bluma 
prasa pra\'\icowa podtrzymuje w d.aJs.eym. 
f'iągu swe żądania, aby ągra.niczyć vrpły 
wy konfedera<.ii generalnej pracy w we 
dzinie polityk_i wewnętrznej. Domaga się 

tego ?'Ó"t\-ll.ież . pr~<Wodnicr4cy kO!l! 
t"ji pracodawców francuskich Si~ 
swym pr.2lelllówieniu wygłoszonVlll ,. 1 

Jz:ielę w Bourges „l 
N a t'3 postulaty prawicy :za11~c11 

organ konfederacji generalnej PradU 
Peuple" w artykule sekretarza tej~ll­
zacji p. R.lene Belin, który W'Yl'llinie 
.-::za, iż rząd miał do wyboru nli ro 
tyką liberalną a polityką Pl'ZY!nt 
Ii jednak obecne zar.ządzenia libera1 
przyniosły pożąda.n.yd~ rezultatów o 
będzie musiał zmienić taktykę i \\' 
metody przymusu. 

' ,.:.„ -- . • ' . 

Ks. Biskup Gerli 
ne 

o tni.etscu-cudownych uz·drowleń -- LourdeCS 
W.lliSZAW.A. W ub ·sobotę w wiei- przedstawicieli naszego społeczeństwa. 

kiej saJi DC1mu Piu.sa XI prLy ul. Nowo- Po-,ntał Ks. Btsk:1pa w serdecznych 
~; t-~zkiej, JE Ks. Biskup Piotr Gerlier ąłowa-ch Oskar Halecki, stwierdzając w 
wygłClflił odczyt n.c .. ,Lourdes". Sala i ga . ,s.wyu . przemówieniu, że u podstaw bra­
h:rne l)y!y p~!;)elnionr! pąblicznosdą. Na terstwa i głęboldej przyjaźni obu naro­
odczycie byli również obecni JEm. Ks. d.Jw. Polski i FrancJi, leżą wielkie war­
Kardy.m'!1 Al. Kakowski, JE Ks. Arcybi- tości aw~howe, a przede wszystkim kult 
skup :tall, ambasador Nool ż małżonką_ Maryi, którv jest j(>dnym ze źródeł ży­
prezes nacz. Instytutu .AJ_{cji Katolickiej wotr:.oś<'i z2.równo katolicyzmu francu­
senator Bniński i wrelu innych wybitnych i:,k:ego, ja.k i polskiego. 

• . . ~-~ ... „· ...... ' 

,,Wvzwolenie" rozwiązało się · 
ChlopJ · mają wstępować do Obozu 

Zjednoczeni-. Narodowego 

Ks. B~~kup Ge:.·lier na wstępi~ 1to 
odczytu za.znacmł, że przybył do i 
jako 3trażnik sanktuarium Francji o 
fyć hołd w imieniu ~woim i ka'. e 
frnncilSkich Królowej Koronv p 

w Częstochowie. 

Następnie skreślił Ks. Biskup 
pcwatania cudownego sanktuari 

Lourdes. Jako były adwokat, 
nie obce są metody prowadzenia 
d~eń <;twierdził, że w :~adnym 
sądowym nie prowadzi się tak 
latnych i dokfadnych badań; jak 
zdrowienia.eh C'Udownych w Lou 
puszc,;a się do tych badań i ana]iz 
kich lekarzy i uczonych ws~ · ~ 
cj'llności, w ciągu długich miesi_ 
nie. wypuszcza się uzdrowionego z 
wacji, by ostatecznie stwierdzić, 'Jl'i 
uzdrcndenia leży poza możliwośc" 

Z ·Warszawy donoszą.'. podstawie · teJ deklaracji Obczu Zjedno-- kich "\11rysHków: · 
W wy~onaniu uchwały walnego zjazdu 

działaczy i delegatów b. stronnictwa lu­
dO°\\"ego „Wyzwolenie" z dn. 3 paździer­
nika 1936 r., nakazującej wszystkim człon 
kom organizacji u~łuchar~e wezwania · 
Mari:izałka Sm.igłego-Rydza do złącmnia 
się dla wspólnej pracy nad budową silnej 
Polski, prezydium" zjazdu w dniu 6·-mar­
c:a uchwaliło co następuje: 

1) Witamy z zaQ.o\\·oleniem deklarację 
idievwo-i;ohtyczną, ogłoszoną przez płk. 

Adama Koca, a .w szczególności ustęp, 
dotyezą~y wsi. . 

2) Przys~ępujerpy . dp tworzonego na 

c.renia Narodowego. ?lokroć jednak więk!me znacze 
3) Rozwiązujemy istnieiącą orga.itlza- ją uzdrowienia duszy w grocie ~ 

tię P.S.L. „Wyzwolenie.". , Opis„nawr0cei't i liczne ich p 
· 4 )i ·Wzywa.my wszystkich chłopów do które cytował Ks. Biskup, wyw · 
w~tępowa.nia w szeregi tworzonego przez gromue wrażienie na słucha~zach. 
p~k. Adama Kiocn Obozu Zjednoczenia arill.!I! w Lourdes słynie już nie 
N.arodpwego, który może 7..apewnić ludo tego~ że na Jego terenie znajduje 8 
wi wiejskiem'tl lepszą przyszłość. dło uzdrowień cielesnych, ale głó 1 

Prezes· M. M..<tlinowski, Przewodniczą- ty<'h cudownych własności, że tam 
cy: M. Róg. Wkeprez~si: Adam Bardziń- zabłąkani odzy~kują zdrowie du 
,~ki, Jan Smoła i Błażej Stolarski. sekre- uświęceI'..ie. 
tarze· .Antoni Langier i Jan Nosek. skar 
bnik: Wincenty Gortat. Po odczycie wyświetlano piękn e p.t. „Lourdes,' mia.sto święte". o 

j 
~. .. . . ~~,-~··•'' ~'\ .. _. . . ~ . . ' . . 

Stan wyjątkowy w Jerozolimie 

Zasieki z drutu kolczastego .na ulica 
Ponowny •»vbuch .nienawiści rasowych 

.JER07,0LIMA. Proklamowano tu stan 
wyjątkowy. Kin~matografy i sklepy · są 
zamknięt:.; , Załogi wojskowe w miastach 

.~"stały wzmocnione. zaś na skrzyżowa­
niach ulic ustav.ione są kozły z drutu 
kolczastego. Po 5 .miesiącach względnego 
spokoju, stosunki żydowsko-arabskie po.. 

nownie fl'.ię pogorszyły. Rozruchy wzno· 
wiły się z chwilą odjazdu komisji ankie­
towe; w styczniu i w ubiegłym tygodniu 
nabrały powszechnego. charakteru. W Je 
rozolimie, Haifie i w ·5 okręgach prev.rin~ 
c1onalnych popełniono szereg zamachów, 
Zarządzema policyjne są bard':z.o surowe. 

·~„ „ . .·. • 
Stanowisko ·władz kupieckich 

w sprawie godzin· handlu 
. W,iiród. wielu uchwał i rezolucji po­
wziętych na dwudniowym zjeźdżie dele~ 
gatów N a.czelnej Rady Zrzeszeń Kupiec­
twa Polskiego w Warszawie, na specjal­
ne wyróżnie-nie zasługuje uchwała w spra 
v1rie godzin handlu. 
Uchwała ta stwierdza, . że kupiectwo 

chrześcijańskie stoi niezmiennie przy za­
sadzie konieczności pełnego poszanowa­

nia niedzieli i dni świątecznych w han-

d1u. 
Wi spr11.wie godzin handlu w soboty i 

dni pl'2Jedświąteczne Naczelna Rada vry­
powiada Slę za za.mykaniem wszystkich 
~.klepów o godz. 19-ej. a 8klepów spożyw 
·~zych o godz. 20-ej .. 

W sprawie pro!ektów nowych obcią:bi1 
podatkowych handlu. Naczelna Rada 

przeciwstawia. 3ię im z. całą stanowczoś­
cią. 

Władze sądzą , że przy pomocy tyc 
rządzeń uda się przywrócić spok 
ch"il: ogłosrenia raportu komisji 
towej, co rui.stąpić ma z początkie 
ja i spowodować ma trwałe ro · 
zagadnienia pełestyński.ego. 

W Jerozolimie w niedzielę s 
do Arabów. Jeden Ar-ab został zab' 
jedno d.'7.iecko rar.ne. W dzie!nicy · 
skiej napadnięto na }! Arabów. W 
4 Arabowie odtii'E:&li dężkie rany 
tek wybud'n1 bornby. Policja w ca 
ju za::ijduje się w ~tanie ostrego 
wia. 

Aresztowania 
Onegdaj za działalność wywrotow 1 stali aresztowani w Warszawie: 

1 
Kossowski, Pinkus Szpitalnik. za 

kali przy ul. NowoJipki 28, Srul 
zam. w Falenicy i Zwierz Józef, 
Warsza\\'le. R~~izja ujawniła u . 
nionych ksiązki i broszury o treści , 
nistyrznej. . {. , 



1egl1ld prasy 
tycie zwyciężyło front 

ludowy 
. Kurier OJdz:": . 

)lie ostatnie ozn~C'za)ą odwrót od do­
aasowe.i . polityki f inarisowej . ;frontu 

d', p<>lityki doktrynerskiej, któ-
ńczyła się niepowodzeniem i która 
na przyszłość nieobliczalną kata-

. Premier Plum musiał ugiąć się 
Il koniec1.hościami życiowymi, które 
Slliejsze od z góry skoncypowanej 
tyny." I 

rrancuski dziennik komunistyczny 
-nite" podkreślając konieczność u­

ia programu frontu ludowego. 
się uniknąć zajęcia jasnego ~tano-

11 wobec przemówienia premiera 
Ił. Niewątpliwie jednak komuniści 
musieh jasno · sprecyzować swe sta-

fio w czasie wtorkowej debaty par­
rnej. Przyczyni się to do znacz­

wyjaśnienia sytuacji, gdyż - jak 
Le Petit Bleu" - okaże się wtedy 

lllV to, pzy komuniści zaaprobują 
l}Cje diametralnie przeciwne progra 
frontu ludowego, jak i to, czy par· 
· rkowane zdecydują się zając sta 

. · - 'P.r~iwne zarządzeniom, któ 
„ .są zgodne z głosoonymi przez 

yl'hc.zas zasadami. 

i O. Z. N. 
hdzo ciekawe zestawienie 

tik ; .Podbipięta". którego rcdak 
j~st p. Jan Hembieliński, porów­

r cstatnim numerze dwie deklara­
~Obozu Wielkiej Polski" l OWP) z 

·a 1926 r. i ideowo-polityczną płk 
1 ~1 lutego 1937 r. 

łjll'Zytoczonych prZE>z , ,Podbipiętę" 
punktów daiemy jeden, miano­

r, rtstawienie cie!ów wymienionych w 
organizacyj. 

rięc deklaracja OWP. z 1926 r. mó-
o celach tej organizacji w spo~ób 

. cy; 
1fl!. jest orgunizacją świadomych · 

llOdu, mającą za zadanie uczynić go 
do silnego uiQ~ia w swe ręce 

swoich, sprawić ażeby się on w peł 
lego słowa · znaczeniu czuł pan~m 
a losów. Celem naszego narodu, w 

OWF\ ,jest stać się narodem. wiel-

~ samej spr.awie czytamy w dekla­
płk. Koca: 
.Posłuszni naka:towi patriotycznego 
l\zku i inająr dobrą wolę służenia 
aajlepiej Ojczyźnie, zabieramy głos 

.WTOREK~ ił .marca 1937 roltu:. Str. 3 

Paryl_ewiczowa jako ,pokutnica 
,,Ofiara Ju.dzkiej złości i fałszywej przyjaźni'' 

KRĄKóW. Krakowski „Głos Narodu" 
poda.ie na.~tępującą relację kapelana wię 
zień krakowskich ks. Fr Musiała o za­
chowaniu się Parylewiczowej w ciągu os 
tatnich pięciu miesięcy. 

,,Przez pięć miesięcy - długie kwad -
ranse rozmawiałem, ze ś .p. Pacylewiczo-· 
wą. Pr2Ji"Z szereg mi'esięcy podtrzymywa 
łem j!l na duchu, aby się religijnie nie za· 
łamała. Były to prywatne .rozmowy-da· 
lckfo od tajemnicy Spowiedp św. Dob -
rym słowam, upartym powtarzaniem, aby 
przyjęła ·wszystko, jako pokutę, za \\iny 
aby się poddała Woli Bożej w pełnym, zro 
zumieniu popełnionych win, aby nie stra­
ciła szacunku dla 3iebie - jako pokutni­
cy - osiągnąłem to, że mogla mi spokoj-

i zwracamy się do tych w narodzie, któ · 
'!'ZY chcą nyć św:iadomymi współtwórca­
mi terazniejszośd i prLyszłosd Polski, 
którzy pragną życie wt:wnętrzne Polski 
nast~wić na l'\tyl i poziom godny wielkie­
go narodu." 

,,Podbipięta" zaznacza, że deklaracja 
OWI'. nie poru.sza wielu ważnych spraw, 
które są omówiorn.'I w deklaracji płk. Ko.­
ca np. w deklarac!i OWP nie napomknię · 
t.o am j!':dn.Ym słowem o kwestii żydow­
slrJej. 

Przenikanie trucizny 
„\Vars:.:aWski Dziennik Narodowy": 

. ,Of~cj~h;y komunikat P.A.T. poda! m. 
in. jak(' powód zamknięcia. . ;Dzierm.i.ka 
l'oplllarnego", ujawnienie W· artykułach 

tego czP.sopisma „wyraźnych sympatyj 
iirokomuni&tyc.znych oraz głoszenie ha­
seł 1 mY,śli, bedących realizacją linii po­
litycznej 7 kongresu Kominternu". 

Czytając nazwiska. aresztowanych właś 
cicii:I~ i współpracowników zaw~eszonego 

cza.sotiisma, stwierdzamy olbrzymią prza 
wagę wśród nich i1azwisk żyd'owsk1ch. 

Mówi to samo za siebie. . 
Mamy tu do czynienia z.e zwykłą me· 

tcdą, stosowaną. przez komunistów ży­
dowskich., pvlegającą na zjednaniu sobie 
kilku czy kilkunastu Polaków, aby za ich 
plecami zalożyć placówkę, która nie ty­
li:. cele sorjahzmu, to wskazania· komu-
ni.st.yczne m.a na celu. , 

Tak mniej wi~cej wyglądać będzie ca­
ły nasz ,,Fołksfront", montowany_: z za· 
palem nie tylko przez polskie koła lewi­
cowe, a1e i przez nacjonalistyczny obóz 
ż'l.·dowski. " ·,. -· . . • . . " . . - t,. „ 11 „ ... '""' .) - -- .,. „ ~ --~ 

t8 

nie powiedzieć: 
- Księże Kapelanie, poddałam się Wo 

li Bo2lej, przyjmuję pokutę za moje wi.~ 

ny, został mi tylko Bóg! Jam już w sumie 
niu spokojna. Chciałabym już umrzeć, bo 
życie ~t straszne, a ludzie tacy nieUtoś 
dwi. Tak boli złość ludzka i przyjai.ń 
fałszywa. tgrzeszyłam. Ile jednak te rę 
ce niosiy dawniej i niedawno - pomocy 
-·- nędzy lud2kiej, to Bóg wie tylko i ta 
r•ędzn nakarmiona.. .Księże Kapelaniłe ! 
życie moje nie było różowe, nieraz bar· 
dz.o ciężkie i było bolesne. Chcę cjerpieć 
jak długo Bóg chce: ale chcę umrzeć, bo 
tak strasznie boli ! 

Spowiadała się często. Komunię ~w. 
przyjmowała w niedzielę, nieraz i w dzień 
r,owSZ.~dni. Pokutowała, jak preystjało 
człowiekowi wierzącemt.l i katolikowi ... 

Moc wiary i moc Sakramentów Sw. dawa 
ły jej spokój, jaki daje P.Okutującym świa 
dome poddanie Woli Bożej. 

chorobliwy lęk przed upomnieniem za czy 
ny niezgodne z jej stanowiskiem społecz­
nym. Wstyd i zadane cierpienia rodzinfo 
kt6rą nadzwyczaj kochała, I wraszcie naj 
boleśniejsze: anonimy ! 

Odeszła pogodzona z Bogiem i pełna 
skruchy za popełnione \\iny. Odeszła za 
opatrzona ,Ostatnim Sakramentami Sw. 

przez ks. kapelana szpitala ~w. Lazarza 
Od~szła, jak prawdZiwy katolik. który 

umia'i zgrzeszyć, alie umiał także ciężko 
i łzawo cierpieć i pokutować . 

Chylę ·głęboko czoło przed wielką i ci­
chą pokutnicą I wy wszyscy niepowołani 
anonimowi i ni;eanonimowi oskarżyciele, 

poszukiwacze Smlsacji przestańcie .-Za· 
miast wyszukiwać sensacje - zmówcie 
rac21ej za mną: - Wieczne odpoczywanie 

. racz iej dać Panie ! 
Tak czyni ka.Zdy uczciwy katolik nad 

trumną czJowieka, który umiał zgrzeszyć 
ale i umiał także boleśnie pokutować. Trzy rany bolały ją strasznie. Zgorsze 

nie dane społeczeństwu, słabość serca i Ks. Kazimierz Musiał" 

„„„„„„„„„„„„„„„.-1„„„ ... „. 

Licea trOiaklego lrDu 
Nie bed1le •ni matur, ani e11amln6w 

Wi roku bieżącym po raz pierwszy koń sty<'zne, matematyczno • przyrodnic?.e i 
czą' naukę ·wychowańcy gimnazjów nowe w.reszcie administracyjne. O charakterze 
go typu. d\vuch pierwszych naów: vi:yrnźnie ich na 

Pforws.3y rocznik, który ukończy w ro zwa, Cl.• się zaś tyczy trzeciego, to po jego 
ku bi~żącym 4-tą klasę gimnazjum no- uko1k21eniu b~ mogli absolwenci albo 
wego typu pójdzile. na dwuletnie liceum, wstępować na wyższą uczelnię, albo te-ż 

które już wwstaną we V\"rześniu. przejść ·ao administracji państwowej, czy · 
Na zak~czenie gimnazjum nie będą · też samonądowej. 

rozdawan:e żadne świadectwa dojrzałości . 
• 11.... •• 

ani też nie. będzie maturalnych egzami · •••••••••••••••­
nów, natomiast ci, którzy :w drugim pół· 
roczu będą mieli wynik ogólny zaledwie 
d~stateczny, będą musieli przy wstępo~ 

wa.niu do liceum zdawać egzamin. 
C1 uc?..niowie, którzy w drugim półro­

czu w IV klasie będą mieli wynik dobry 
lub bardzo dobry - zostaną bez egzami­
nu przyjęci do ~icewn. 

Licea bęcifł, trojakiego typu: humani-

• ł 

Do Berezy 
Do m.fojsca odosobnienia w Berezie 

Kartuskiej .został skierowany za działal­
ność wywrotową Hersz I...iewiński z War-
szawy. „., .~ ·13 • !A~~ 

f ołksfront za komunistyczne 
pieniądze . 

Otl'li'.iytnaiiśmy z wiarygodnego źródła 
infcrmac1e, ii~ Komintem uc:Welił Komu­
nistyt;znej Partii Polski większą su.bwen­
cję La .zm.\>ntowanie fołksfrontu w. Pol~ce. 
Skbwencja ma być użyta przede wszyst­
kim na zorganizowanie legalnej pz.:asy za 
równo codziennej, jak i tygodniowej, na 
akcję dywersyjną wśród związków zawo 
dowych,· pozostających pod wpływami 

PPS i BundU, oraz na wsi. (A.P.A.) 

Nazarejczyk 

n ·R, ZARĘBA 
jest zupełnie nieprzytomny i istnieją po· 
ważne obawy, że serce jego nie wytrzy • 
ma Wysokiej gorączki, której ni~ udało 
rJa:m si~ \vszys:kimi zabiegami. jakie tył 
ko w takim· W'Y1Jadku stosować można­
osłabić. Ni-ech pani WP.jdzie Jo niego pod 

, D,ziś w godzinP..ch przc:dpołudniowych 
zmarl w 27. roku swego życia ś.p. dr. A~ 
dam Zaręba, lekarz - asystent kliniki, 
Zmarł na posterunku rozpoczętego dopie 
ro p:rzez. sieb~ ciężkiego ~wodu lekarza 
- nabawhvszy się od chorej, któr~ le -
czyi, \\ yją,tkowo zło~liwego tyfusu. Zrnar 
ły, mimo młodego wieku. okazał się leka 
rzem W,Y.jątkowo zdolnym i sumiennym­
to też ludzkość traci .' w nim najdroższe­
go ~trażnika swego zdrowia" 

z f;ały ten okres Dr. Zaręba nite 
poprostu czasu na dłuższe rozmowy 
ierzoną, z którą rozmawiał już tyl 
łefonicznie, gdyż chwile wolne spę· 
1 łoża. swej chorej babki, za co też 
nowska darzyła go słowami pełny 

. ·ielbienia. Tymc1.a.sem zbliżał się 
~ tennin ślubu i poprostu zachodzi 
'eczność omówilenia szeregu spraw 
ych się re i!lubeJl!. Wprawdzie mia 

I wszystko odbyć jak najskromniej. 
tości weselnv~h i bez wesela. wszela 

~ ladwanowskie; wydawało się, że jesz 
• le niecierpiących zwłoki spraw jest 
' llatwienia, te ·p~tanowiła poprosić 

, aby wieczór ' następnego dnia, 
ł do Radwanow:lkich. 

·.Nie masz pojęcia jak jestem „strat 
t przez tyle dni ci~ ni"ewidriałam­
owała Kazia. 

'8tety i tego d11ia Zaręba nie odwie 
larzeczonej w jd mieszkanitl. przes'­
llko bilecik przepraszając, iż z ·powo 

2'1edyspozycji, musi pozostać w domu 
postanowiła o<lwied.z;_ć tego wieczo 
ma \\- jego skromnym pokoiku (w 
już spędziła tyle dni i nocy), gdy 

:lk 1.dradzila się matce z tym zamia-
1 stara Radw11nowska rozbiła jej pro 
~" puch, th1macząc, iż to nie wypa­
l~ te kilka dni dzielące ją, od ślubu 
-~ wrtl'Z):mać, a.J>l nie dawać cho 

ciażby jej, matce podejrze11, że na kobier warunkiem zachowania spokoju i nie zbli 
cu ślubnym córka je ~. nie staje w glorii źania się do łóżka. 
cnotv i .czvstości. Adam .leżał przywiązany w łóżku z po 

_ _:Po ~o się masz narażać na pokusę, wodu rzucania się po~ wpływem gorącz­
lub co g0rsza na występek - w mieszka ki. Przy łóżku stal~ siedziała pielęgniar­
niu młodego c21łowicka, którego chwilo- ła reagi~jąc odp~wiednio na każ<ly cho 
wa niedyspozycja tym bardziej może uspo robliwy ruch ręki ciała chorego. Widać 
sa biać d~ grzechu. Znam się na tern - było i u niiej współczuch~ i przygnębienie 
gderała stara Radwar.owska. RadwanoW'ską mu!:!iano wynieść z poko-

N astępnego dnia Kazia jak zwykle te- ju, bowiem na widok Zaręby zemdlała i 
lefonowała do szpitala: upadła. Służba szpitalna zajęła się nią 

- Halo I proszę do telefonu doktora i oo ocuceniu odwiozła do domu. W do 
Ze.rębę ! mt1 Kazia dlugo nie mogła jeszc2.e zdać so 

- ·Pan Zaręba właśnie sprowadzony zo bic sprawy co si~ z nią stalo. Czuła tył 
i;.tał do szpitala ciężko chory - odpo'wie ko, jak gdyby cały glob ziemski wypadł 
cłział jakiś gfos kobiecy, ze swej orbity i kręcił się z nią dziwnie 

Strwożona Kazia poprosiła kolegę w niesa.mo\\ i cie Dopiero nad ranem wróci 
aptece by J,ą chwilowo zastąpił, wsiadła la jej zupe1na świadomość. świadomość 
w tramwaj i pojechała do szpitala. Nie po ta jednak była dla nit>i tern tragiczniej­
mogły jednak żadne j'ej prośby - oświad szą. W mózgu iei jak rozpalone żelazo 
c?..ono je.i. że widzenie si~ z chorym Za- paliły ją słowa m~tki : „staniesz na ślub­
rębą je~t. surowo zabronione. Dowiedzia nym kobiercu w glorii cnoty i ezystości'' 
ła 9ię tyJko, 2'..e Adam zaraził się tyfusem -- i sio wa ordynatora szpitala: „istniej1 
podczas l~nia chorej i że stan jego iest poważne obawy, że St~rce jego nie V\ ytrzy 
bardzo ciężki Drugiego i trzeciego dnia ma wysokiej gorączki". Na chwilę u.spo­
trw:;.nia choroby dr. Zaręby. Kazi powt~ kajała się nadzieją, ie przecież; moż.e ty­
rzono to samo. W!reszcie ua czwarty dzień fus oka1Je się słabszy od kochanego Ada­
zwróciła się i:>ezpofrednio do ordynatora sia, że„. ale znów wracały złe przeczu · 
szpitala z prośbą, aby ją jako narzeczoną cia. \ 
dopuRcił do łóZka chorego. Tego Ranlego tygodnia dzienniki war. 

- Niestety - odpowiedział ordynator szal'"skie ogłosiły komunikat ... nekl'.Olog 
z widoczn;rm. WSiółczuciem. - J!ID Mam pg~Dl P.1-*Z kli1lik1 az1!1talal . „ -~ 

W dpiu 21 czerv1 ca na cmentarz Pawąz 
kowsk! ?..ajechru karawan szpitalny · za 

· którym po.~tępował duży : szereg żałob­
nych kob~t i mężczyza. N a cmentarzu 
trumnę wyjęto z karawanu. i włożono do 
prostego, Z\~ yczajnego grobu. Po skoń -
czonej c,eremonii pogrzebowej kobiety -'t 
mężczyźni zaczęli się ' powoli rozchodzić. 
N a cm~ntarzu nastała żałobna cisza prze 
rywana. tylko spiewem słowików {i gł~ 
bokim nerwowym. szlochaniem kobiety­
która je.~y~ pozostała przy wzniesionej 
na poczekaniu mogile.. 

l.Atwo się domyśleć, iż kobietą tą była 
Kazia Radwanowska. Klęczała P7LY mogi 
le żywa i nieżywa - gdyż serce jej za • 
marło z; bólu po stracieu.kochanego ... 

Na nieruchomo klęćZącą jej postać pa-
dały promyki słońca przedzierają~ się 

pr?.ez gęste korony lip i kasztanów. Nie 
rrzedzieraly s~ one jednak do głębin zro 
z1,1a('zo11ej duszy biec.r.~.i Kazi. Tylko sło 
~iki wyśpiewywały o.;w :1 ostatnie w tym. 
roku piosenki - kt.'.':rych tony, zdawało 
si~ Kvzi nie byh ~ tego świata.. 
„ . - · ' _ L..; · - I. ~ • . - I J-1 J i : __ .....; 
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KALENDARZ DNIA 
WTOREK Franciszki rzym. wdowy 

Rady miej ki 
9 • ' S!Ówiański: Mścisława 

M•rzec 
·~3'1 

Sł. wsch. 6.5 zach 17.29 

Ks.wsch. 4.12 zach. 13.36 

lilSTORIA. PODAJE: 
1652. ,,Liberum V,eto" posła Władysł. Si­

cińskiego na ~jmie Warszawskim. 
1863. Bitwa Padlewskiego z Moskalami 

pod :M.yszyń'!em. 
18Ą8. Zmarl w B~rlinie cesarz ~1llhelm I 

PRZYSOOWIE: 
Co marzec wypi'ecze. 
•ro kwiecień wysiecze. 

AJ?ORYZMY: 
.l{to liczy na wdzięczność, ten jest hau­

dlarzfm, a nie dobrod2.iejem. . 
. ,,l.4LOTE :MYsI.J": · 
,,Mnóż się ty jeden przez czyny żyjące, 

A będą z ciebie jednego - tysiące"~ 
Z. Krasii1ski 

· · KTO NIE WIE, ZE. 
Islandia jest największą po Anglii wy 

spą. Europy, posiada 10~ tys. km. kw, ob 
szaru i 9.fi tys . mieszkańców, połączona z 
..D.anią, unią personalną. 

WF.SOLE DROBIAZGI ·. 
Ga.nd~ został z:ichwycony Polską, od­

kąd do\\ it.~dz1ał się 1• że 70 OOO obywateli 
lrnzę doi 1 • '""'~ 1 .1:d .J 

HUMOR WIELKTCH LUDZI: 
KTO Z<JUB:Ł GLOWłJ. Gdy Woj -

ciech Dziedus?.ycki (1815 - · 1913) prze 
wndniczył raz obradom parlamentu Au· 
sfriaekiego, V'l-padłR- na estradę duża gło-

wa kapusty. nz.ieduszycki :natych~iast 
),vyk0rzysta1 z humorem · ten moment, 

· gdy.i zawołał: . 
- Któryś z panów pos_łó\\· zgubił s.łp~ 

wę. MpZt) ją tutaj sobie podjąc„„ 

't .Radio .-

Budżet ga.ząwni przewidYWał w r. ub. 
większą spr~daż, niż kolej · r.?.leczywiście 
zakupiła, preliminowano bowiem 150,000 
rr:tr. szeSc. gazu na kolej, która zakup~ła 
tylko około t00.000 mtr 3. - Obecnie 
wstav;,fono tlo budżetu c;przedaż gazu na 
kolej około 100.000 mtr. sześc„ aczkol · 
wiek w praktyC't- kolej zakupi więcej. Re 
flektowało jednak na 90.flOO mtr s.· 

Dali>j na zwięks71enie dochodów gazc.1-
wni miejskiej ma wpłynąć zakupienie 700 
rowych gazomierzy, gdyż dotychczasowe 
były łak :Jtare i Z!liszczone, że wykazywać 
mogły mniejszy stan .~użycia gazu od fak 
tycznego. 

W :.-;\viązku z powiększeniem dzialalnoś 
ci gawwni r. Owczarek stwierdza zmnfo-j 

(D a I s z y · c: i ą g) 
~2lenie dochodów o 20000 zł . Wiceprert. 
l:ziembło przyznaje tym zarzutom słusz 
ność, pod warunkiem. że byłyby one '3łu 
szne przy spraw9zdaniu. 

w; preiiminarzu jednak jest to nic .10 
przew1dzema. 

Stratą gazu - według oświadczenia 
kierownika gazowni ·- wynosi (mimo u­
szczelniruria rurociągu) 675 1. na 1 klm. 
sieci w przeciągu godziny, czy 8.760 lit­
rów g<1.Zll na rok. Obecnie jednak zazna­
c.za się spadek tych ~trat do 500 litrów i 
jest tendenc!a do j.e.szcze znaczniejszego 
zmniejszenia. Dawniej straty ulatniania 
się gazu wyn,osiły około ?.O proc. zgórą o-
gólnej produkcji, obecnie zaś około 18 

procent. fi;_ _ . ~'>'. .'.::'!.1 
...;;,' 

KINO TEATR 

DZIŚ i DNI NASTĘPNVCH! Mlł.OŚĆ! INTRVGA! HUMOR! 
Wspaniała komedia z serii wyszukanych, tchnąca, poezją, 
warem życia, miłością i intrygą, dająca pełnic: wzruszeń 

f\s 
PL. NIEPO­

DLEGł.OSCI 2 
właśc. 

Konopińska 
i Piaskowska 

emocji p.t. . , . , 

Zten · ~rze~ SU BID 
W rolaćh gł. Hubert Marschall i Jean Arthur 
Tvdzień przed ślubem ;est jak butelka dobrego wina, po 
którvm zostaje żal, że jej zawartość tak Ptt:dko skończpła sie. 

Nad pttogram -:-- DODATKI DŹWląKOWI! 

Władze t,ępją spekulację w.: hin41u 
··;·Zaostrzony nadzór nad targowiskami 

6. :~o Audycj~, poranna. 7.30 Ork. wo'jsk .... Ył zwł~zk~~ , z~· WĄl.Jbiajacą ~oży~ą i szczególne artykuły, przy czytu speku-
11.30 Ąud. ala szkół: S'łuc:how. „Wszę· st~~n_.pcfi~łJ~l.~p· .cell. na. artyk~ł~. Z'f~•·: · lanci będą pociągani do surowej odpowie 

.dzie dobrze, a w: dpml.!-·· najlep~ef'. .12.03 ~ „ no~c:wwe. -.ż .. POl~C'ema wl?ct~~ admm1stra;-· dztalńośd karne;. · · 
Or}{. salon. z Lodzi. 15,,15 Wiązanki i pie.· .. c:yJnych zacst::r.zono uadzor. nad . targowi· Należy .7. uzPaniem odnieść się do tych 

„. :_..;'1nfpp&,etk~\ye,' 16.óo ,~yd~- st?ircy. 1~.30 . -~k.a~-~ · !J:~21tdl~~·- .; . . : , .· . . zarządzeń władz. · które· z ·~a?ą pewnvścią 
. ~C'lgJl, .Di$1lł·tWikt.ąx_:owa . (śpiew)', , .. 1.7-..00 ~zr.z • .,,~ol!l~ uw~.-~ę V:~~dz~. : z:.v~?.~1ły 1 ~a w krótkim czasie przyczynią· :;\ę do za-

.. ·ł'P\Yie.ść mowiop.a. 17.15 Balina S.embrąt po..s~ean1kov.," ~~Qi_~y gwwme p1zy~Z)tlla hamowania· wzrastając=j drożyzny . .Ted­
(fortepian). 1'.7)50 ,,Lisf pensjoż:larki" .inp. Ją s1~ ~o poab11a~11a c:~n. ·,., wykupu1ąc ·~ uak niezbędna wsf tu i pomoc społeczeń­
nolog. 18:10 .Pogad. sport. :19.00- Dyskq- . g~ma.-:h ;r.annycn. .zw1ez1„ne a,rt~kuły i · stwa, które' we własnym interesie powin­
tUJrny, .czy programy szkolne ćila chłop· nas .. ipme srubUJ~ ~~ny. szczegolme gdy rio \Y~pół2.zia1ac z władzami i ujawniać 
ców i dzjewcz.ąt powmriy_. być jednakówe 'f dowozy są o~a:n~czo~e. . • zauważone spekulacje i sprawców odda-
19~.2-0 · Ąnd. mi.i.z.: .-,,Jak się p_olka. z' polQ- . . Władze s~rosc~ńok1c wydały odpow1ed wać w ręce w·.adz bezpierzeństwa. 
nezem oila.". 20.00 Rozm. mucyka ze sfo- x:i1·~ , poleceme aby notowano ceny na .po-
chaczami. 20.15 ' Kon·c. symf. nwowr,skiej 
i poznańskiej ork. symf. 22.30 „Lutnia 
Puszkina'' kwadrans .przekładów Tuwima 
(recyt. :M.. Wiercińska), 22.45 Muz. tań. 
z Caf e-Club, J __ , 

........ , ' - · 

Kronika Piotrkowska 

Nadzwyczajne Zebranie 
Oddz. Powiat. Z. N~ P. 

w Piotrkowie 
1Jnia 21 marca r.b. (niedziela) ·o 

1

godz. 
10-ej w I terminie, a o godz. 10.30. w drn 
gjm, terminie od.będz}'e s.ię nadzwyczajne 
zebrauie ezłonk~v Oddziaiu .?.owiatowe-

-g~ · Z.N.P. w PiotrkoWie w sali szkoły· im 
Ks .. J. Poniatowskiego, .. przy ul. Piłsud­
skiego :r\r. 3~, z następującym porząd-
kiem azieJ?.nym: · · . · 

' 1} Zaga./enie, 2) Wybór delegatów ,na 
·N]adzwyczajny. Zjazd Delegatów w W ar· 
szawie, 3) Sprawy organizacyjne i 1.t Wol 
ne wnioski, 

. Z życia rzemieślników 
W nadchodzącą. niedziflę, t.j. 14 .b.m. 

'O godz. 4 po poł, w sali im. Kiiińskiego 
odbędz~ się walne zebranie Związku Rze 
mieślmków Chrześcijan w Piotrkowie, na 
którym dokonany zostanie wybór 3 człon 

· ków zarządu, ktÓ'rzy opuszcza.ją swe sta­
"nowiska; 

Tańce i' pląsy-· na kurśie-~ śwletlicowv.m 
dla .prącowników świetlic · " 

organizacji społecznych 
Onegdaj :ta.kończono na kursit- świ~tli 

cowy:ni prace, związa.11:~ z zagadnieniem 
tańca i rytinikl w świetlicy, Trwały one 
przez dwa. w1~czory t .j. dn. 5 i 6 marc;a. 
t.r., wywołując żY,We zainteresowanie w 
gronie s~uchaczy. Kierował pracami ze 
wszeci1miar utalentowany, znany na tere 

.nie naszego .mia.c;ta gimnastyk i zawołany 
sportowiec, p. Zygmunt Dzięgielewski. 

Opracowywano poloneza, mazura i in­
ne tai.ce, które miałyby zastosownie w 
świetlicac:i1. 'l'ańców wirowych i t. zw. 
modnych nie przerabiano. Prelegent głó 
wny nacisk położył n.a pląsy oraz na pla-
styczn~ odn·rnrzanie niektórych piose -

nek ludowych (regionalnych). Zwłaszcza 
wykc·nanie ,.Wiesela" wypadło znakomcie. 
Jak się okazuje,· pląsy w odpowiednim u­
jęciu stanowią znakomity środek do cś-
nuea!.ia przybywających po raz pieirw­

:::zy do świetlic~ . 
J E'St to .sposób ni~jako wciągnięcia no­

wej jednostki do grona bywalców już nie 
co wtajemniczonych w zwyczaje świietli­
cowe, W grze te.i tyle jest humoru, swo 
body, oraz ,swoistego czaru, że ona ma 
~.Hę P.Orwać każdego, rozruszać go i roz­
we~elić, o ile jest przygMbiony, lub nie 
w humorze. 

Lecz jednak najważniejszym czynni ., 
kiem będzie to, 2'e znakomicie przywią­
zuje nowoprzybyłego do świetlicy. Grę tę 

można stvSOW!l.Ć ~la świeliczan o różnych 
poziomach, w niej vrłaśnie znajdą wspól 
ną pła.szczyzn~, która pomoże do odpo • 
wi~niego zżycia się na terenie śwleli · 
cy. · 1„-Ji 

J ednak najwięcej talentu i 7.dolności 
clloreog-raficznych prelegent wykazał pod 

cza.-s p1·zeprowadzania wzorovrych ćwi -
czeń z gimnastyki rytmicznej (plastycz-
1:ej). Tutaj, o ile nie przelicytowa! Par -
nella, to napewno dorównał mu. Ta mięk 
kość ruchów przy tym wielka rozmaitość 
form godna była podziwu. To też po za-
kończeniu wykładów uzyskał nie tylko 

oklaski, ale i gorące podziękowanie za 
swoją pracę na tak wysokim poziomie po 
stawioną. 

K. K. 

30-letni złodziei w potrzasku 
Posterunek policji w Bełchatowie za· 

trzymał onegdaj 20-letn. Józefa Rata.j­
akiego z. Beł(!hatowa, który dokonał kra­
dzieży tkanin bawełnianych z magazynu 
fa bryeznego_ _„ 

.l1. - •• - · -

. Przy wo~oci~.h i kanalizacji r. 
cza'!:.-ek stwierdza zwyżkę pozycji Ob 
z 6 na 3 tys. 21. '{ 

Z wyjaśnień z.arządu miasta W}'Dil~ć 
zaangaż'(?Wano tu rurmistrza z dzia!is.~ 
stalacyjnego na sieci w połowie · 
cy, te~ 

Zwiększenie wydatków w dziale tJ3l 
tów produkcji moty\\·owane było ~ 
:.::Owaniem dozorcy nocnego przy e, 
pomp, którego dawniej nie było i Ut 
mieniem stacji ścieków. 

W domach czynszowych miejskili 
ległości wyn~ zgórą 72.000 u.} 
października r. ub. 1935. r, wynoaij 
tys. zJ. R. Bocąiński, jako przewa,dn 
cy komisji egzekucyjnej, wyjaśnia i! · 
rząd Miejski idzie na ustępstwa 

0

i i · 
lokatorów. rozk?ada na przystępne, 1 
~ego, zdamem sprawa. rewin~ykacji 
długow przez dłuższy czas będzie Qi 
lepsz-sgo jutra. · · 

Przed trzeciem 
biera głos senior klubu Gos'IJV\.UIMu 
radny Bronisław °"'"Cza.rek, który 
wiada się- przeciwko budżetowi, jak 
l~ta.:!h pvprzednicb. - ze względów & 
mczych. Ponadto w r. bież. na stant 
ko to dodatkowo wpływa jesreze · · 
reg o~oliczności, z których m. in. wp 
ni~\\.ia~ciwą politykę personalną Z8l 
1ti~J~~ego. do pracownikó!'1 miejskidf 
W.J?Ol Jawrue szerzącą prądy polity 
dą~~o u władzy regim'u, nie ~ą 
i1osc1 awansu urzędn~koml nie ddda)ą1 
P.P .. S. Słychać bowiem bardw 
skarg w . mieści~ na popieranie lu 
an~ażowanych politycznie w partii, 
ce;i na ratuszu. 1 ·~J, ·' •!!:~ 

Drugie zjawisko: w każdym dzi 
żetu ~ost wydatkó'_V personalny4t 
dowodzi faworyzowama swych· lu · 
i:acbJenie nimi mniej lub więcej 
nych stanowisk ze szkodą dla do 
Zarządu Miejskiego. Dale} rozbudo 
dżetu i wzrost•deficytu wskutek Bi 
:ialnej gospod~rki wbrew i pomjm 
zetu, s!warzałąc bud?tet dodatkowy, 

ZQ.aniem m.owcy Zarząd. Miejski z 
lą wycze·rpania kredytów winien pai 
zwracać się ·co Rady Miejskiej. Ta· 
.cza sprawa r-0zprowa.dzenia kred 
B.G.K., wnor2Jenie przeciwko b. · . 

kom o wypłacenie . odszkodowania · 1 

brane niel>ra"nie· o.dprawy _ _,,to Sil 
obecnego Zarządu Miejskiego, które · 
cudowały -0 negatywnym stanowis 
Gospodar.czego w stosunku ·do 
socjalistycznego Zarządu Miejskiep 
dżEtt obecny budowany bez wzgl 

deficyt, tworząc n.i,ejako budżet o 
<.yjny ty:lko, 5. część bud~tu nie 
krycia. _ ..... '\.ł 6 

P. mec. Owczarek motywuje 
ko swego klubu i wyjaśnia.. !e 
przeciw bu~owi. będąc · ~wnym, 

wymagana więksr.ość i tak go za · 
nie .IA'l~bawiając miasta planu g 
warna. ""! 1 

Senior klubu Socjalistycznej J 
Robotniczej, r. Dobruś w dłuższym 
mówienit! wypowiada się za. bud.teDk 

Jako ostatni zabiera głos w tej li 
wie prez. Fiszer, oświadczając. że ·W 
lu wypadkach wyręczył go r. Dobrul 
zapewniemu Rady, że stosunek 
Miejskiego do personelu jest życzli 
c~e}-p1'ez. Fiszer poddaje pod t. 
me· budżetu en bloc. 

W, głosowaniu budżet przechodzi 
mi socjalistów. Klub Gospodarczy 
je przeciw. Potele klubu Str. Nar. 
cą pustkami, gdyż tego dnia ani · 
dny z tego klubu nie przybył na 
dzenie. 

Budżet wyraża się cyfrą 1,065,7.28 
W nagłych wnioskach r. Bocbjpski 

wia wniosek w sprawia zwalczania 
zny, który zo.stał. przyjęty jedno 

W. kilkanaście minut p0 godz. 10 -
c:mre~ przewodniczący. prez. F.imer 
myka rekordowe posiedzenie Rady 
skiej -

. ...lto. ___ ,Jb. ' J '!l ~ ..... 

T,Iko · Okoiirll . zdej ~le frasunek•·ho to . najlepszy do pi_c.ią tri•. 
... . " ... ' .: 
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1lroezgt s:ió~me 1rz1l1zanie ·i znalazł śmiere zAnL10 Posezfaowg: 
- STANISf.AWA KRASIA I 

Niefortunna wy,prawa po drzewo do lasu Piotrk6w, ul Piłsudskiego 39. 
posiada na składzie: ; 

c-ztcry równe c7.ęŚci, aby każdy mógł 
wziąć swój ucf..ział w łupie. 

Kiedy już tego ·dokonali - ·wzięlj dne 
wa na ramiona i ruszyli do domów. Dro­
ga pO'Wrotna prowadziła przez łąki. na 
których tu i owdzie znajdujące się kału­
że wskutek .zamarznięcia tworzyły śliską 
powłokę. W pewnym momencie Obas po-

~lizgnął się na takiej właśnie kałuży tak 
niefortunnie, źei upadł na ziemię, a dźwi· 
gany przez niego kloc spadł mu na gło­
wę. przygniatając ją całym swoim cięża­
rem. 

Nieszczęśliwego amatora cudzego mie­
nia pr22niesiono niezwłocznie do domu, 

gdzi'e w dniu onegdajszym zmarł. 

agiozna śmierć kolejarz! pod Piotrkowem 
Trup 

~ypadek 1nrożący 

bez głowy na 
krew w żyłach 

torze koletowyin 
j, o godz. 10-ej wieczorem. przy 

się pociągów towarowego z poś­
na szlaku Koluszki - Piotrków 

.jll'f przystankami Rokiciny ·- Ba­
WllllllU~'t.:J'ł się niesmzęśliwy wypadek. 

iągnął za sobą straszną śmierć 
· nariusza kolejowego. stanrr.ego 

o, 53-letniego Szvmona Szymu· 
'eszka.łego w Rokicinach. 

~""'"·, e zmarły Szymura w krytycz 
ende. usiłował przebiec tor ko­

prz?d pociągiem towarowym, 7.dą 
do KoluS?.ek, nim jednak to u­

- wpadł pod koła pociągu po­
go, zd.ąż.a.ją~ego z Koluszek do 

Uti zwłok ofiary wypadku rozrzu 
~blllt.allv. na przestrzeni kilkunastu 

, przy czym przedstawiały tak o· 
o widok, że kilka osób ze służby i 

· - zemdlało. 
zwłok zabezpieczono do przyby 

Iowy rumak zmieRił 
właściciela 

onegdajszej nie ustaleni na razie 
z piwnicy Wilhelm.a Szulca we 

ki, gm. Krzyżanów - skradli na 
odę rower męski. wartości 60 zł. 

cia komi.&ji sądowo - śledczej. 
Najokropniiejszym jest fakt„. nieodna· 

lezienia odciętej od tułowia. głowy denat 
ta. PO<!zątkowo przypusm7..ano. że dosta­
ła się ona do popielnika parowozu 

Po przybyciu pociągu do Piotrkowa­
paro"·óz odczepiono w celu przeszukania 
popielnika, jednak badanie to wykazało 

tylko ślady mózgu na parowozie. Zacho­
dzi więc :przypuszczenie, że głowa zosta. 
b roztrzaskana na drą,bniutkie cząstecz­
ki i rozniesiona na miejscu wypadku. 

Wypadek ten wywołał okropne wraże­
nie wśród kolejarzy piotrkowskich, i był 
temat.em ożywionych rozmów w całym 
depo piotrko\\-skim. 

„„„„ ... „„„„„„„ ... „„ •• „„.„„„„ ... ~ 
Postulaty bezrobotnych w obliczu zimy 

Olbrzymi wiec w sali im. Kilińskiego 
Pud konki<.: ub. tygodnia radą. Klas. 

Zw. Zaw. (P.P.S.) w Piotrkowie zwołała 
wiec do sali im. Kilińskiego w sprawie 
bezrobocia i drożyzny. - Przy wypełnio­
ne; sali mec zagaił p. Haładaj, po czym 
programowe przem.ówi,enie wygłosił p. 
Opyc z Radom.ska, odczytując rezolucję, 
będąc..\ kopią memoriałów, złożonych do· 
odnośnych władz w sprawie drożyzny i 
zwalczania bezrobocia. 

Następnie p. Gacki złożył sprawozda­
ni~ .z prrebiegu składania memoriału w 
Woi. Biurze Fund. Pracy, zaznaczając, że 
nie mstał przyjęty pr?.eZ dyrektora biura 
p. Jagiełłę. Z kolM mówił p. Kudyba, na· 
wołuj.ąc do organizowania się bezrobot-

' 

nych w szeregach Kl. Zw. Zaw. 
Bezrobotni w memoriale domagają, się: 

zatrudnienia wszystkich bezrobotnych 
przez 6 dni w tygod!tlu przy dziennym 
wynagrodreniu zł. 4.50 i interwencji \\, 
sprawie drożyzny. ::Młlmoriał taki został 
złorony: Zarządowi MiejEkiemu, Kierow-
nictwu Pośrednictwa Pracy przy Eksp. 

Fund. Pr. i Starostvm powiatowemu w 
Piotrkowie. oraz Panu Premi:et'owi, Mi-4 
nisterstwu Op. Społ. i Wojew. Biuru Fun. 
Pracy w l.od2i. 

Przy śpiewie „Czerwonego Sztandaru" 
i „Międzynarodówki" wiec został rozwią 
zahy. 

trumny meta· 
lowe, drewnia 
ne (dębowe i 

sosnowe) I 
oraz wieńce. 

Karawan 
do wynajęcia 

f, Ceny 
~ przystępne. 

~radzież w piekarni 
Nocy v:c.wrajszej nie ustaleni dotąd 

sprawcy skradli z piekarni p. M:a.rii M.aj­
czyk przy ul. Limanowskiego 7, około 
100 kg. mąki pszennej, warto.rści ok. 43 zł. 

Drogi drób 
Na szkodę Stefana Duli we wsi i gm.. 

Parzniewice nocy onegdajszej skradzio­
no drób oceniany przez poszkodowanego 
na 110 zł. 

70 obywateli ukarano 
doraźnie 

Policja piotrkowska w ciągu soboty i 
niedzieli - sporządziłą. protokuły, 

lub ukarała doraźnie mandatami 70 oe6b 
za Jl1'zekroczenia różnych przepisów a.cf.. 
ministracyjnych, mianowicie: 39 osobom 
sporządzono protokuły i 31 osobę ukara­
no doraźnie mandatami na sumę 40 zł. 

Kradzież w śródmieściu 
Z okna wystawowego sklepu p. Stani­

sława Szymańskiego przy ul. Słowackie­
go 22, skradziono różne przedmioty, wa.-r. 
tości ogólnej 70 zł. 

MlóD CZY.sto pszczelny bez domieszek 
gwarantowany PIERWSZEJ JAK.osa: 

LIPCOWY DmEROWY 3 kg. 5.80, 5 kg 
8.50, 10 kg. 16.50, 20 kg. 31 zł., 30 kg. 
43.00 wraz .z naczyniem i opłatą, poczto­
wą wysyła 

Małopolski Eksport Miodu 
W ZBARA~U 

skr. p. Nr. 5. 
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r:· Wawa Mep 
acvjne dzieje rudowłosej 
pięknołc, Paryża 

. gdy w osobie Gastona nadarza· 
sposob:ność zada!'ia stras~iwego 

nie zwlekała ani chwili i weszła na 
, prowadzące w przepaść, 

p odstraszało ją stawiani€' pierw· 
r. IP.·oków na drod7.e do zostania nie 
· ihicą, aby tylko wywrzeć zemstę. Gdy 

. \deczoretrt po wy:ściu Mer• posz. 
:ofi~rem. do jego mieszkania, me zda 
~bic jas.10 z tego sprawy, co dalej 
e. 

· tym lekkomyślnym. i nierozważ­
rnłodtleńcu wid~ała tylko cel swej 
. Nie o<lróżniala go więcej od oso 

ep: Dla niej on to Mep, a Mep, to 
. Kfodv spotykała jego, zdawało się 

• ze spotyka ~p. 
, wala 'PrzeiclZi-..vnego uczucia, gra 
~o z tortur'lll'i, zadając je z włas 
"I')~· w napad~e szału, gdy znosić mu 

' P1-~7..czoty Gastona, które należały 
jc2nie do Jacqtif's'a. Wyobrażała SO· 

ty~ko, jak szczęśliwą musiała być. Mep 
Jąc tych pieszczot. Janinka nie mia 
· ia o skomplikowanym charakte~ 

!W{>.j rywalki.· Nie pojmowała tego 
. cia Mep dla Gastona ochłodły zna, 
e i s~tlziła, iż tamta całe szczęście 
życia widzi -fi miłości tego rolo 

a, ~o też dnznawała wprost szalo· 

ui::-j radości, czując, iż ten. którego Mep 
ba.rdzo kocha, znajd'ltje- się zupełnie w jej 
rękach. 

Minęła noc, a Janinka 11ie wiedziała 
jeszcze dokładnie. w jaki sposób wywrzieć 
zemstę. Nie była ieszcze tak ~suta, aby 
n!ie doznawać pewnej, mimowolnej sym­
patii i . pociągu dla. mł0dl~go, przystojne­
go oficera. Tłwniła z całych sił te pory­
wy ludzkości, opanowując jej pierwotną 
naturę. 

Gaston mocno zasnął. Wyskocz.y?a bo 
oo z łóżka i biiega.ła po obydwóch małych 
pokoikach, namyślając się, w jaki sposób 
i co ma zrobić, aby Mep 11godzić w samo 
sc..rce. 
Zabić go ? 
Wrtrząsnęła się z odrazy. 
Nfo, na to nie zdobędzie się. Tylko nie 

kre:w! Kto wie wreszcie. czy Mep zabo­
lałoby tak bardzo? Musi <'OŚ takiego uczy· 
nić, co tamtą dotknie podobnie, jak ją do 
tknęło skaza.nie Jacques'q Masserau. 

Podczas gdy stała na środku małego 
pokoiku, oswi~tlonego światł~m księży· 
c:owcm, wciskającem się tutaj przez za­
puszczoną roletę wzrok jej padł na szab 
ię Gastona. 

Ach, to iest myśl ! To szatańska myśl 
To pomysł, godny jej zemsty. 

Ubrał~ się pocichu, zupelniie pocichu 
Gaston spał zdrowym snem młodości i 
nic- nie słyszał. Równie cicho otworzyła 
mafo drzwi, brama nie była zamknięta, 
m,ogł3 wi':c wybiec prędko. 

Dokonawszy tych przygotowań, zer­
wała z uniformu epolety oficerskie, por 

".-vała ie na strzępy i wrzuciła do palącego 
się jeszcze pieca.. 
Następnie wzięfo. jego szalę. Przez chwi 

lę przypatrywała się j,lej z mieszaniną u­
czucia nienawiści i mimowolnej czci, któ 
ra ją opanowała na widok symbolu siły 
i potęgi, przygniataijącej narody od lat 
tysięcy. 

Następnie przyłożyła• koniec szabli do 
podło~i, ujęła rękojeść mocno obiema rę 
kami i nastąpiła z całej siły i całym swo 
im ciężarem na środ'ek klingi. 

Prz.ziz chwilę szabla wytrzymała nacisk 
gnąc się i zvdja jąc formalnie pod noga­
mi dziewczyny, wkrótce jednak. pękła, 
wydając głośny dźwięk. 

W tej chwiJi obudził się Gaston, prze· 
tarł ździwiony oczy i rozejrzał dokoł~. 

- Mlep ! - szepnął 

Za chwilę zorjentował się dopiero w sy 
tuacji Mep nie było tubtj ta zaś, którą 
z młodiieńczą lekkomyślnością ubiegłego 
witczoru zabrał do swego mieszkania u­
cfokła. 

Jesmzc dotych<'.zas nie miał G;i.ston po 
jęcia o tem, co się naprawd~ stało. Ubrał 
się prowizorycznie i zapalił światło. Te­
raz dopiero ~zegł nieszczęście. 
Załamał ręce, tak. że aż palce trzasnę 

ły w stawach. Zgrzytnął zębami, a oczy 
jego przybrały wyraz wściekłości zara -
.zem i przerażenia. 

Jego szabla była złamana i epolety ode 
rwane od pł:l~za i znismzone. 

Punktualnie o piątej godzinie z rana 
mllliiał iść do koszar. 

Jak dziki .zwierz w klatce, biegał po po 
koju, zrozpaczony, Wreszcie wyskoczył na 
ulicę, lecz Janinka oddawna uciekła. Zgnę 
biony wrócił i zaczął · szukać po wszyst 
kich kątach epoletów. 

Na meszczęście posiadał tylko jiedną · 
szablę i nie mógł ukryć co się stało. 

RloŻpaczne myśh i plany kłębiły się „, 
jego g-łowie, kiedy szukał punktu wyjś­
cia. Tymczasem zaświtał poranek. 
Decydując się i::zy;bko. \\"łożył płaszcz. 

schował złamaną szablę do pochwy i wy 
szedł, dążąc do k~zar. Gaston de Ville­
nwve nie znał co to tchórzostwo. POf.zedł 
tooy wprost do swego pułkownika i i.a­

I!l.'Clrlovrn.ł co się stalo. 

Pułkownik skazał porucznika na areszt 
koszarowy, z którego nie wolno mu było 
tak długo się wydalać dopókąd nie zosta 
stanie skońcoone dochodzenie śledc~. 

W, milczeniu milsiał Gaston się poddać 
wyrokowi. Zamknięto go -...v małej celce 
.żołnfo:rskiej i ustawiono na warcie żołnie 
rza z obnażoną szablą. 

Tego dnia udała się Mep wcześniej. iak 
zwykle do m.i~sz.kania Gastona. Wieczór 
był jasny, wiatr lodowy zimny, świs7.eząe 
prze1aźliwie, pędził po ulicach. a silnie 
zamarznięty śnieg skrzypiał i Jęczał pod 
nogami biegających szybko przeehodniów 
Po'\\-it:tr~ było przejrzyste, jak kryształ 
a księżyc błyS?.CZał na firmam~cie w czy 
.stości !'!Wej i bia!ości podobny do szkła -
nej kuli 

Mep znalazła bramę w·~hodową otwartą 
Po krótkiem wahaniu weszła i zadzwobi. 
ła do mieszkania. Gastona. 
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eoieca w wlelk m wyborze światowej marki zegary i zegar~i. budziki, 
obrączki ślubne, eleganciią biżuterie. pierścionki, svgnetv bransoletki, kolczy· 
ki i t.p. Papierośnice srebrne, chromowe l alpagowe. . 
Przetwór robót jubilerskich na poczekaniu. 
CENY NISKIE! OBSł:.UCiA SOLIDNA1 

GD.A"NSK. Według wiadomości z zupeł 
nie pewnego źródła donoszą _ iż na tere­
Jlie Gdańska mają za;~ć daleko idące zmia 
ny na najwy7.szych stanowiskac·h: I tak 
w na.1bliższym czasie ma się zrzec prcwa 
dzenia resortu spraw wewnętrznych ·pre­
zydent eenatu Greiser. 

Resort ten obejmie jako samodzielny 
śenator kierownik policji polity·:'.'!Znej von 
Groetzncr, który d·:·pitero prze~ dwoma 

hty wstał z b')rlińskfoj Ge&apo 
m~nde!'Owa.ny· do Gdańska. 

Ohecr:y prezydent policji gd 
von FrobJoes obejmie stanowisko 
w urzędzie spraw wewnętrznych. 
nictwo policii , powi'erz-0ne zostanie 

wi szturmówek 1 hitlerowskich von 
ackowi, który również przed ni 
rokiem przybył z Berlina 

f'atalny ·kiosk czy autobus? 
Obalony mur i rozstrzaskana budka 

z ~nmisii o~ei,żeń przu lz~ie Rzemieślni~ 
. W ub. niedzielę w godz.. rannych na 

dworcu autobusowym w Piotrkowie wy~ 
darzyło się zderzenie autobusu z murem! 
M;ianowicie jeden z autobusó"\\1 łódzkich 
wjeżdżając na dworz-ec, wpadł na mur 

przy bramie i rozwalił kiosk gazetowo­
tytoniowy p. Chmi.ielewskiego, wynądza 
jąc. poważne szkody. Ofiar w ludziach na 
sz-częścre nie było. 

. „ · • ZyskownGść warsztatów zmniejszyła się 

,,Flirtowała" z aresztowanym przestępcą 

W dniu 4 marca r .b cxlbyło się posie­
d:llenie Komisji Obciąże11 przy Izbie Rze 
mieślnkzej w ł~odzi w sprawie omówi~­
nia i przygotowania podstaw do ustale­
nia uorrn szacunkowych dla wymiaru po 
datku dochodowego na rok podatkowy 
1937 ----. Zastanawiano ~ię przede wszyst, 
klm nad kwestią, ~zy proc~nt średniej zys 
k'owności ma być ustalony dla całego ok 
ręgu Izby, czy dla poszczególnych powia 
tów, <:zy wreszcie dla pewnych grup po­
wja tów, czyli pewnych okręgów gospodar 
c·zych. W wyniku dyskusji zdecydowano 
ustalić dla każdego zawodu J'icdną nor-. 
mę dfa całego okręgu Izby. 

Tęsknota za „umiłowanym" zawiodła ją za kratki . 
Przed kilku dniami pisaliśmy o wyczy­

nach niejakiego Jana Gniewa.szewskiego 
z Bełchatowa, który pod groźbą użycia 
reWt'lweru, przy kieliszku zabrał częstu· 
jącemu go Janowi Marcinkowskiemu 80 
zł. gotówki, w wyniku czego Gn. osadzo-

no w areszcie. - W dniu onegdajszym po­
sterunek P.Olicji w B71chatowie zatrzymał 
_ 20-letnią Annę Jaśkiewicz, bez stałego 
rniejsca zamieszk. która usiłowala poro­
zumiewać się z przebywającym w aresz­
cie Gniewas2'Jewskirn. 

Zmi~na nazwy Urzędu Gminnegc' 

Z kolei sch::traktery.zowano, narazie w 
fonnie ogólne!, stan gospodarczy r. 1936 
v.i porównan~u ~ roki-em 1935, przy czym 
Komisja doszła <lo wniosku. że mimo zwię 
kszenia się obrotów, zyskowność zmniej 
szyła się, wskutek podrożenia surowca i 
robocizny. 

Jak nas informują _, gmina Bogusła­
wice, a właściwie jej nazwa, ma zniknąć 
z widowni życia powiatow-ego. Czynione 
~ą bowiem sU:i.rania o nadanie tej gminie 

nazwy obecnej jej siedziby, mianowicie 
-- Wblbórz. 

Z wielu vrzględów byłoby to słuszne. 
:A. prztde wszyst!tim dla tego, ażeby obec 
nęj o~adzie Wplbórz przywrócić odpo· 
wiednie znac2'Jenie. Trzeba tu bovviem u­
wzglęc:fnić ,przeszłość Wolborza, który po 
~iada swój własny herb i w dawnej epo­
ce cieszył się popularnośdą nie mnitcjszą. 
może cxl obecnego Piotrkowa. Posiadał 
swoją, radę miejską i wszelkie przywile~ 
je ówczesnych miast polskich. 

Różne plotki 
Przewodnik oprowadza turystÓ\\' po pala 
CU W Wlersalu. 

- PTzy tym oto stole został podpisa­
ny traktak wersalski Obecnie po tym 
traktacie pozostał ty]ko stół ! 

--ł- -- -

Zakaz wysyłania ochotników do Hisz­
panii wszedł już w życie. 

Podobno \Obecnie będzie wolno wysy • 
łać ji:-dyr.iewojska, regulame. 

---w głównej kwaterze WoJsk powstań -
czyr:h zaJll.ieszanie. 

- C.O się stało ? 
_ Jedyny hiszpan uciekł. zabierając 

ze sobą słownik ! 

WYPOZYC'LALN'lA KSI~ 
.tale zaopatrzona we WS?.elkie nowości. 

Piotrków. ul Piłsudskiego 55. 

Dawna świetność Wolborza ·- datuje 
początek swego upadku od chwili najaz­
du Tatarów, którzy h•erb Wolborza za· 
wieźli aż do Lwowa, gdzie później został 
odnaleziony. 

Kiomisja postanowiła opracować na 
najbliższe pcsh!zenie normy średniej do 
chodowośd nara.zie dla tych rzemiosł, któ ...„„„„ ... „„~„„ ... „„„„„.&&•~~~ 

W, tych' tlni~11 odbyło się w sali parłam entu w i:;t.1l!-':.Y Hiszpanii, wie~kie zgro· 
mad.zenie Rady Obrony Madrytu. Na ścianie msW: zawieswny olbrzymi portret 

------111m1~111---~~----„ · czerwonego dyktatora Hiszpanii. 
~ 

~ktor odp. i wydawca: Józef Walczak 

mmmmmmmmmm1m-mmmmmmmmm 
ZWRACAMY UWACĘ 
„„ ... „„ ... „ ... „„ ...... „„„„„„„„ .... 
na mydło do mycia rąk c M VT> 

I • 
Mydło •Mvt11 jest znakomite, całkowicie spełnia swe zadanie, czvli usuwa 
z rąk brud, tłuszcz, farbe i t. p., niezawiera substancji gryzących 1. tym sa· 
mvm nie psuje sk6rv, jest wydajne i wyjątkowo tanie: 
CENA 1 KAWAŁKA WAGI 75 GR. -- TYLKO 25 GROSZY. 

Pi otrk6w Tryb 
ul. Legion6w 2, tel 10·55 

, .. · ·: .~.„·:;.;-;..• r~ ., , , • ·/'~ • ~ t.~· • • 

rych wykonawcy zasiadają w Komis 
potym stopniowo przejść do omówie · 
nych zawodów rzemieślniczyrh. 

KUPUJESZ 
ZDROWIE! 
ŻĄDAJĄC TYLKO 

. „OLLA" 

~ ~odn.U ''"'it.r-?'4 p 
• ' r~-uw'~~i 

-40-LETNle .oo~WIAOC:: ENIE FAC~o •• , 
5 lłOWO(."tE\NIE VliV\DZONHH FA~R' 
PATENT AMER. DR 8/\LOGA NR.19S97C 

9 
leczenie i•'•k6w 

Cllaro •w slr6r1•• 1 „.„.,,, 
Dr. miitd. FAJMA 
przpfmuie od 12-2 i .od 5-1.JO , 
Piotrków, ul. Piłsudskiego 67, li pl 

P. BOCZK 
I.EKARZ DENTYST 

Piotrków, Narutowicza r 

Miód pszczel 
czvstv lipcowv bez domieszek pod 
rancją 3 Id~. 6.20 zł., 5 klg. 9 zł., 1 
17 zł„ 20 klg. 33 zł„ wraz ;;: nac 
I opłatą pocztową wysyła za pobr 
wlaśclclel naiwif'ką1ei pasf Pld w P:i 

BUGENIUSZ RILINSKI I 
w ZBAR.AżU. 

Poszukuję pokoju · ume 
wanego, od zaraz lub od 1 k 
nia t 937 r. najchętniej przy ul. 
wackiego tub Alei 3 Maja. 

Oferty proszę składać w ad 
stracji «Głosu Trybunalskiego> 
I. s. 

SKLEP SPOżYWCZY z mieszkani 
sprzedania i tamże kredens dębo\\"y. 
domość, ul. Narutowicza Nr. 40 . 
P. Cisz~wski. 

PAMIĘTAJCIE, 
NAJT_.i.\N~EJ t 
Parasole walizy i t.p. kupuj wp 
wytwórni. Piotrków, ul. Sieradzka 1, 
podwórzu\ . 

Pokrywamy i reperujemy parasole. 
lizy, teki, net'eserki, '8.kiewki. 

t.p. 
--~~--------------~--NAU~ każdego pisać na maszynie 
ciągu miesiąca najnowszym 
gwarancja ! Piotrków, ul Legion 
od godz. 18 do .20. 

CF..NNIK OGŁOSZEiil: 
Za wiersz milim~rowy (jedn 

wy) - 40 gr. Pierwsza strona i 
ryczne o 50 proc. drożej. 

Drobne~ 10 grcszy za wyraz.· 
:Jącym pracy: 50 prac. taniej. 

Druk.: ,,A. PańSki, Spadk.'1 Piotr 


